
Cena 6 bal.

Nr. 168. Kraków, Sobota 3 Kwietnia 1915. Rok XXIII.
PRENUMERATA wynosi w Krakowie 
miesięcznie 2 kor., kwartalnie 6 kor., 
za odnoszenie do domu dopłaca się 

Na prowincyi miesięcznie 2 kor. 70 h. 

60 hal. miesięcznie.

kwartalnie 8 kor. W państwie nie- 
mieekiem kwartalnie 10 kor., w in 
nycb państwach kwartalnie 12 kor. 

Zmiana adresu 40 hal.
MODU

Cena numeru pojedynczego 
6 halerzy.

W ych od zi dw a ra z y  dziennie,
WYDANIE PORANNE.

Listy pieniężne, przekazy na prenu­
meratę i inseraty nadsyłać należy 
franco do Administracji „Głosu Na­
rodu1-. — Prenumeratę oprócz upo­
ważnionych agencyi przyjmuje każdy 
urząd pocztowy w obrębie monarchii 
i w państwie memieckiem. Reklama­
c je  nieopipozętowane nie podlegaj;; 
opłacie pocztowej. — Rękopisów 

redakcja nie zwTaca.

ADRES RED.: UL 4w. Tomasza L 35. 
Adr. telep-.: „Głos Narada" Kraków. 
Telefon redakcyjny Nr 190. — Telefon 
administracji I drakami Nr. 3344.

OGŁOSZENIA (inseraty) przyjmuje Administracya „Głosu Narodu11, ulica św. Tomasza L. 36. — Od miejsca za wiersz drobnem pismem (petit) 20 halerzy, Bk lad tabelaryczny, liczbowy, od wiersza 80 nal. Nadesłane po 60 hsd. od wiersza. — Nekrologi i t. d. 80 hal. oc 
wiersza. — Załączniki do „Głosu Narodu11 (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, po 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów. Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje w Wiednia Haasenstein i Vogler,

M. Dnkes, H. Schalek, E. Braun, R. ”  H. Friedl, A. Joessel w Berlinie F. E. Coe, w Budapeszcie J. Leopold, Eduard Braun,

Odparcie Rosyan na całym froncie.
^  W iedeń, 3 kwietnia.

Urzędowo ogłaszają. 2 kwietnia w południe :
N a froncie w B eskidach w schodnich panuje ogółem  spokój, poniew aż w szystk ie  

ataki rosyjsk ie w ostatnich  dniach zosta ły  krw aw o odparte. W  p rzyległych  od  
w schodu odcinkach frontu karpackiego trwa w alka, atakują tam  jeszcze znaczne  
siły  rosyjskie.

Na granicy państw a, m iędzy Prutem  a Dniestrem , w ojska nasze odparły przewa­
żający atak  R osyan. W  10 do 15 szeregach, jeden za drugim , nieprzyjaciel atakow ał 
przez ca ły  dzień na kilku punktach frontu b itw y. W alka trwała aż do w czoraj. W śród  
ciężkich  strat nieprzyjaciel zosta ł w szędzie zm uszony do odw rotu i zw łaszcza z naj­
bardziej na południe w ysu n iętego  odcinka ustępow ał w ucieczce.

W P olsce i w  G alicyi zachodniej niem a żadnej zm iany. A tak  nocny R osyan  nad 
dolną N idą rozbił się pod bardzo skutecznym  ogniem  naszych pozycyj.

Zastępca szefa sztabu generalnego, vun H oefer, marszałek polny porucznik.

Berlin, 3 kwietnia.
Wielka główna kwatera 2 kwietnia donosi :
Położenie na froncie wschodnim  jest n iezm ienione.

N aczelne k ierow nictw o armii.

BSSSBMBIEKSU

niepowodzenia ataków francuskie!
Berlin, 3 kwietnia.

Wielka główna kw atera dnia 2 kwietnia do­
nosi:

Między Mozą a Mozelą odbywały się zacięte 
walki artyleryi.

Walki piechoty koło Lasu Kapłańskiego 
(Priesterwaldu) i w tein lesie były dalej prowa­
dzone i trw ały  przez noc. Na zachód od Lasu 
Kapłańskiego złamał się a tak  francuski w na­
szym ogniu. W przeciw ataku zadaliśmy nie­
przyjacielowi ciężkie stra ty  i wyrzuciliśmy go 
nazad do jego starych stanowisk. Tylko w Le­
sio znajdują się jeszcze Francuzi w dwóch block- 
hausach naszego najbardziej wysuniętego na­
przód stanowiska.

Naczelne kierownictwo armii.

Uznanie dla b ra te rsk ie j dywizyr.
W iedeń, 3 kwietnia. 

(T. B.) Z wojennej kw atery prasowej dono­
szą: Naczelny kom endant armii, m arszałek pol­
ny arcyksiążę F ryderyk wydał pod datą 29 
m arca następujący rozkaz dzienny:

Dobrze wypróbowanej 4 dywizyi kawaleryi, 
zwłaszcza jej wybitnemu, świadomemu celu i 
energicznemu komendantowi, generałowi majo­
rowi Ottonowi B e r n d t o w i ,  tudzież specyal- 
nie pułk. dragonów nr 9 za bohaterskie zacho­
wanie się i nieustraszoną wytrw ałość wobec 
przeważającego wroga w walkach dnia 28 m ar­
ca wyrażam mój podziw i moje najpełniejsze 
uznanie. To uznanie wyrażam z tem większem 
zadowoleniem i radością, że 4-ta dywizya k a­
waleryi już kilkakrotnie a  w w alkach bohater­
skich z dnia 28 marca ponownie dowiodła w 
sposób wzorowy, czego nasza kaw alerya nawet 
w górach może dokonać, jeżeli ożywiona nowo­
czesnym duchem kaw aleryjskim , prowadzona 
jest w sposób nieustraszony, oględny i pełen 
inieyatyw y i jeżeli wódz i jeźdźcy przejęci są 
myślą i nieugiętą wolą, by bądź to szablą bądź 
to karabinem  zmusić wroga, choćby naw et prze­
ważającą piechotę, do okupywania krwią ka­
żdej piędzi ziemi. Rozkaz ten  należy natych­
miast. podać do wiadomości żołnierzy w całym 
obrębie armii w ich języku ojczystym. (Pułk 
dragonów nr 9 uzupełnia się w Galicyi wscho­
dniej i składa sie przeważnie z Rusinów).

Odznaczenia dowódców 
niemieckiej armii w Karpatach

W iedeń, 3 kwietnia. 
(T. B.) Z wojennej kw atery  prasowej dono­

szą: Naczelny kom endant armii m arszałek pol­
ny arcyksiążę . Yyderyk wystosował do gene­
rała piechoty von L i n s i n g  e n a oraz do ge­
nerała kaw aleryi br. P f l a n z e r a  z okazyi 
nadania im przez cesarza wysokich odznaczeń 
telegram y gratulacyjne.

Telegram  do gen. L i n s i n g e n a  brzmi: 
„Cieszę się szczerze, że mogę W aszej eksce- 

lcncyi donieść, że Jego Ces. Mość najwyższy 
wódz nasz, w uznaniu wybitnej działalności a r­
mii południowej, stojącej pod pańskiem  wypró- 
bowanem kierownictwem i z nami w braterskiej 
zgodzie walczącej, raczył nadać Waszej eksce- 
lencyi wielki fcrzyż orderu Leopolda z dekora- 
cyą wojenną. W yrażam gratulacye dzielnej a r­
mii południowej, z powodu tego najwyższego 
odznaczenia jej wodza i jej szefa sztabu gene­
ralnego i mam nadzieję, że jej bohaterskie w y­
siłki będą uwieńczone ostatecznem  zwycię- 
stwem“.

Telegram  do br. P f l a n z e r a  brzmi:
„Ze szczerą radością donoszę W aszej eksce- 

leneyi, że Jego Apostolska Mość raczył Panu,

w łaskawem uznaniu pańskich wybitnych za­
sług, przy dowodzeniu pańską grupą armii i 
odzyskaniu Bukowiny, nadać wielki krzyż or­
deru Leopolda z dekoracyą wojenną. W yrażam 
Panu najgorętsze gratulacye z powodu tego 
najwyższego odznaczenia i jestem  przekonany, 
że pańska waleczna grupa armii w ponownem 
odznaczeniu swego zasłużonego wodza znaj­
dzie potężny bodziec do nowych czynów o nie- 
gasnące) sławie14.'

(Szefem sztabu generalnego niemieckiej a r­
mii południowej jest generał major S t o 1 z- 
itL a n n. General kaw aleryi br. P  f 1 a  n  z er o- 
frzymał był, jak wiadomo, tuż po Świętach Bo­
żego Narodzenia order Leopolda 1 klasy z de­
koracyą wojenną).

Na morzach.
Londyn, 3 kwietnia.

(T. B.) Biuro R eutera donosi: Parowiec an­
gielski „Sevensea8“ został koło Beacliyhead bez 
poprzedniego ostrzeżenia zatopiony przez nie 
miecką łódź podwodną. Okręt zatonął w ciągu 
trzech minut, z załogi większa część zginęła.

Haga, 3 kwietnia.
(T. B.) Z Londynu donoszą: Nieznany paro­

wiec francuski został w Kanale storpedowany.
Zdaje się, że większa część załogi utonęła. Jak  
Biuro Wolffa dodaje, jest to zapewne parowiec 
„Em m a14, o którym  już doniesiono.

Londyn, 3 kwietnia.
(T. B.) W liście z Liwerpoolu, ogłoszonym 

przez kilka dzienników obliczona jest szkoda 
angielskiej floty handlowej, wyrządzona przez 
niemieckie łodzie podwodne od sierpnia do po­
czątku marca, na 2,914.000 funtów za okręty 
a 4,474.000 funtów za towary.

spraw policyjnych w południowej Mandżuryi 
oraz wschodniej i zewnętrznej Mongolii a w ra ­
zie potrzeby sprowadzenie japońskich dorad­
ców dla spraw wojskowych, politycznych i fi­
nansowych dla Mandżuryi południowej; 5. Chi­
ny obowiązują się dochodów z ceł i podatków 
z południowej Mandżuryi nie zastawiać jako 
g w arancji za pożyczki zagraniczne, w razie po­
trzeby zaś m ają podjąć pożyczkę w Japonii na 
potrzeby prowincyi Fengtian; G. Chiny zgadza­
ją się, by Japończycy osiedlali się w południo­
wej Mandżuryi, nabywali tam ziemię i mieli 
wolność handlu.

Spraw juryzdykcyi jeszcze nie załatwiono. 
Na ostatniej konferencyi Chiny nie chciały 
się zgodzić na propozycyę przyznania Japoń­
czykom eksterytoryalności. Japończycy obsta­
ją  jednak przy bezwarunkowem przyjęciu tego 
żądania.

Stanowisko Bułgaryi.
„Yossisehe Z tg44 donosi z K onstantynopola: 

Wedle wiadomości z pewnych pochodzących 
źródeł, usiłowania Trójporozumienia w Sofii są 
bezskuteczne. Generał francuski P a u i angiel­
ski P  a g e t przyobiecali n a  nowo Bułgarom li­
nię graniczną Enos-Midia w ykreśloną na  lon­
dyńskiej konferencyi pokojowej, tj. turecki wi- 
la je t adryanopolski w razie, gdyby Bułgarya się 
zdecydowała popierać Trójporoz umienie. Ra­
dosławów odrzucił jednakowoż tę propozycyę 
porozumiawszy się ze wszystkiem i stronnictw a­
mi, gdyż ani opozycya, ani Bułgarzy macedoń­
scy nie życzyli sobie odkupu pretensyi do Ma­
cedonii za Tracyę. Radosławów wzmocniony 
jeszcze na swem stanowisku przez porozumie­
nie się z przywódcą party i dem okratycznej, dał 
do zrozumienia tureckiemu posłowi, że Bułga­
rya w żadnym  razie nie da  się odwieść od 
przyjacielskiego stosunku z Turcyą. Za takie- 
miż przyjaznymi zamiarami względem Turcyi 
przemawia przebieg tajnego posiedzenia buł­
garskiej komisyi wojennej. Na tem posiedzeniu 
oznajmił generał Popow, że położenie wojskowe 
Bułgaryi jest korzystniejsze jak  podczas wojny 
bałkańskiej, a oficerowie i wojska są zupełnie 
zdatne do wojny. To oświadczenie przyjęły 
wszystkie stronnictw a ze zadowoleniem.

Konflikt chińsko-japoński.
Londyn, 3 kwietnia.

(T. B.) Biuro R eutera donosi z Pekinu: W  o- 
statnich dniach konfenreneya chińsko-japońska 
poczyniła postępy. J a k  słychać załatwiono 6 
punktów. Chiny przygnają Japonii: 1. prawo 
górnicze w prowincyi Fengtian; 2. praw a pierw­
szeństwa co do budowy kolei żelaznej w po­
łudniowej M andżuryi; 3. oddanie w zarząd ja­
poński kolei Kirin-Czangczun n a  91 la t; 4. 
przyjmowanie japońskich rzeczoznawców dla

TELEGRAM Y.
(Telegram y „Głosu Narodu* z  dn. 3 kw ietn ia lilLT.

Wiedeń. (T. B.) Cesarz brał wczoraj udział 
w kościelnych ceremoniach w kaplicy zamko­
wej w Śchoenbrunnie.

Ateny. (T. B.) Generał Pau przybył tu wczo­
raj z Saloniki i ma zabawić dwa dni. poczem 
udaje się do Marsylii.

Londyn. (T. B.) Minister wojny K i t c h e n e r  
zgodzi! się na plan przeprowadzenia wojskowej 
organizaeyi robotników dokowych w Liwerpo- 
lu. Robotnicy ci będą podlegali ustawom woj­
skowym, otrzym ają płacę i żołd wojskowy, ra­
zem w wysokości przynajmniej 42 szylingów 
tygodniowo.

Sven Hedin w austryackiej kwaterze.
Wiedeń. (T. B.) Z wojennej kw atery  praso­

wej donoszą: Sławny badacz Tybetu, Sven H e- 
d i n, przyjechał onegdaj do miejscowości, gdzie 
stoi kom enda naczelna armii i został wieczorem 
przyjęty przez szefa sztabu generalnego, po­
czem wziął udział w jego kolacyi. Wczoraj 
przed południem przyjęli go: naczelny kom en­
dant armii, m arszałek polny arcyksiążę F r y ­
d e r y k  i arcyksiążę Karol Franciszek Józef. 
Przy śniadaniu był obecnym także bawiący tu 
chwilowo syn naczelnego kom endanta, arcy­
książę Albrecht. Na zaproszenie m arszałka pol­
nego udaje się Sven Hedin dziś na front, aby 
być świadkiem będących wr toku wypadków 
wojennych.

Wojenne posiedzenie parlamentu na Węgrzech.
Budapeszt. (T. pryw.) Niektórzy posłowie ze 

stronnictwa niezawisłości m ają zamiar podnieść 
pewne kw estye polityczne i skrytykow ać po­
stępowanie rządu na najbliższem posiedzeniu 
parlamentu, które się odbędzie w połowie kwie­
tnia. Wobec położenia wojennego, życzą sobie 
wszakże osobistości najwięcej miaępdawcze z o- 
bozu stronnictw  opozycyjnych, aby do tego nie 
dopuścić, gdyż mogłoby to doprowadzić do nie­
porozumień tem więcej, że debata mogłaby się 
rozszerzyć i na pytania pozostające w związku 
z położeniem wojennem. Może się uda hr. An- 
drassemu i Apponyemu złamać ostrze zamierzo­
nej akcyi kilku nam iętnych polityków.

Straty angielskie.
Londyn. (T. B.) Podług ofieyalnej listy straty  

angielskie w czasie od 24 lutego do 26 marca 
wynoszą 390 oficerów 4496 żołnierzy zabitych, 
ogólne stra ty  w tym czasie w-ynoszą 1061 ofice­
rów i 18784 żołnierzy.

Jeńcy jako robotnicy fabryczni w Rosyi.
Petersburg. (T. B.) R ada ministrów zatw ier­

dziła projekt ministra wojny co do zatrudnie­
nia jeńców wojennych w przedsiębiorstwach 
przemysłowych, jednakże liczba zatrudnionych 
jeńców nic powinna przewyższać 15 procent o- 
gólnej liczby robotników. Trzecia część płac 
jeńców- użytą będzie na wyrównanie rachun­
ków, dotyczących jeńców, na podstawie wza­
jemności.

Uroczystość ku czci Bismarcka w sali belgij­
skiego parlamentu.

Bruksela. (T .B.) W sali posiedzeń Izby de­
putowanych w- gmachu parlam entu odbyła się 
onegdaj w obecności generalnego gubernatora 
uroczystość urodzin Bismarcka.

Gen. Paget w Rzymie.
Paryż. (T. B.) Agencya śtefaniego komu­

nikuje: „G iomale d4 Ita lia44 donosi: Angielski 
generał P a g e t  przybył tu w powrocie z So­
fii i po długiej konferencyi z ambasadorem an­
gielskim wyjechał do Londynu, z czego wynika, 
że przypuszczenie, jakoby P a g e t  przyjechał 
z jakąś misyą do Włoch, jest nietrafne.

Ameryka ściśle neutralną.
Paryż. (T. B) W  rozmowie z koresponden­

tem waszyngtońskim  zaznaczył prezydent Wil­
son, że rząd am erykański stara się utrzym ać 
ścisłą neutralność. List jego do prezydenta 
Poincarego daje w yraz jego osobistym uczu­
ciom wobec Francyi.

Bank wojenny dla Galicyi.
Wiedeń, 3 kwietnia.

(T. B.) Sekretaryat Koła Polskiego komu­
nikuje:

Na posiedzeniu prezydyum Kola Polskiego 
dnia 1 kwietnia b. r., w którem  w zięli udział 
marszałek krajowy N i e z a b i t o w s k i ,  mini­
ster dr M o r a w s k i ,  członkowie prezydyum 
posłowie A b r a h a m o w i e  z, dr  G e r m a n ,  
dr  G ł ą b i  ń s k i, K ę d z i o r  i sekretarz Koła 
J a b ł o ń s k i ,  przedstaw ił prezes di B i 1 i ń- 
s k i ostateczny wynik swoich zabiegów w spra­
wie utworzenia wojennego Banku kredytow ego 
w naszym kraju. Przyjście do skutku tego za­
kładu kredytow ego nie ulega już żadnej wątpli­
wości, a tak  samo zapewnione jest rozpoczęcie 
działalności tej nowej instytucyi finansowej w 
połowie kw ietnia b. r. Ustalenie szczegółów 
organizacyjnych, po ostatniej konferencyi z 
prezydentem  ministrów- i ministrem skarbu od­
bytej dnia 31 marca, weszło w stadyum  po­
spiesznych rokowań, w których uczestniczą ró- 
w-nioż m arszałek krajow y N i e z a b i t o w s k i  
i dyrektor Banku krajowego S t e c z k o w s k i .  
W dalszym ciągu posiedzenia wysłuchano nadto 
szczegółowego sprawozdania prezesa Koła o 
obecnym stanie tych wszystkich kw estyi ak tu ­
alnych, które pozostają w związku z akcyą go­
spodarczą w powiatach w-olnyoh od nieprzyja­
ciela.

Dypłata za lis ity  rekalzycyjne.
W  ostatnim  numerze „P iasta4- czytam y :
Klub posłów Polskiego Stronnictwa Ludowe- 

go, chcąc przyjść z pomocą ludności, czynił 
juz od szeregu miesięcy starania, aby za kwity 
rekw izycjjne rząd uskuteczniał w ypłaty w k ra ­
ju. Tego jednak uzyskać się nie dało, pomimo 
wszelkich zabiegów i starań. Rząd stał na sta­
nowisku i stoi do dziś dnia, że kw ity rekwizy- 
cyjne mogą być wypłacane tylko w Wiedniu. 
Ponieważ ludność w łościańska nie może jeździć 
do Wiednia z tym i kwitami, klub posłów P .S .L . 
podjął się sam uzyskiwania w ypłat za kw ity i 
uzyskał przyrzeczenie, iż w ypłaty te rząd bę­
dzie mu uiszczał. Aby jaknajszybciej sprawę tę 
przeprowadzić, klub posłów ludowych zdecydo­
wał się na postępowanie, k tóre z a le c a :

Poniew-aż przesłanie do W iednia odrazu ol­
brzymiej ilości kwitów mogłoby sprawie zaszko­
dzić, ponieważ łatw iejszą rzeczą będzie wydo­
bywanie pieniędzy za te kw ity częściowo, par- 
tyaim, dlatego klub posłów ludowych postano 
wił na początek uwzględnić przy staraniach o 
w ypłaty kwitów  powiaty najbardziej klęską 
wojenną dotknięte, a więc pow iaty : brzeski, 
bocheński, gorlicki i krakowski. Na inne po­
w iaty przyjdzie kolej.

Włościanie z p o w i a t u  k r a k o w s k i e -  
g o, posiadający formalne, przez oddziały re- 
kw irujące wystawione kw ity na zarekwirowane 
przez wojsko przedmioty, zechcą się z tymi kw i­
tam i zgłosić we w torek dnia 6 kw ietnia przed­
południem w redakcyi „P iasta-4, Kraków, Mały 
Ryner nr. 1, gdzie poseł Włodzimierz Tetm a­
jer udzieli im odpowiednich wyjaśnień co do 
formalności, k tóre trzeba wypełnić, aby pienią­
dze za kw ity uzyskać.

W łościanie z powiatu b r z e s k i e g o  i b o ­
c h e ń s k i e g o ,  posiadający formalnie wysta 
wionę kw ity rekwizycyjnc, zechcą się zgłosić 
z tymi kwitam i we wtorek dnia 6 b. m. przed­
południem w s a l i  R a d y  p o w i a t o w e j  w 
R o c h  n i, gdzie poseł W i t o s udzieli im wska 
zówek co do załatwienia formalności.

Włościanie z powiatu g o r  1 i c.k i e g o, dzi­
siaj przeważnie ewakuowani, o ile m ają przy 
sobie kw ity, formalnie w ystaw ione niechaj się 
zgłoszą listownie w ciągu przyszłego tygodnia 
do posła W ładysława D ł u g o s z a  (adres : 
Eksc. W ładysław  Długosz, W iedeń I, Weih- 
burggasse 32).

Posłowie ci, to jest W itos, Dłutrosz i Tetina- 
j j t r ,  zajmą się odrazu rą sprawą i mamy na 
i dzieję, że w przeciągu jakich dwóch tygodni bę­
dą mogli dostarczyć właścicielom kwitów nale­
żne pieniądze.

Śmierć sta ła  się źródłem  życia, a z m roków g ro ­
bu w ytrysło  nowe słońce !...

To słońce niech rzuci choć prom yk nadziei na tę 
biedną, rozszarpaną, zakrw aw ioną ziemię polską 
i krocie je j mogił... Tyle ran, tyle łez, ty ie  gro- 
>ów — nie może iść na marne... Bo światem rządzi 

w prawdzie przemoc, ale i najbru taln ie jsza siła musi 
u końcu ukorzyć się przed m ajestatem  śmierci ! 
Je j po tęga daje życie prawdzie i spraw iedliw ości, 
a  w trąca  w nicość najpotężniejszych tyranów ...

Znikły w niepam ięci groby cezarów , a  dziś po 
ty lu  w iekach cały św iat sta je w pokorze przj- 
grobie Chrystusa...

Śmierć ofiarna zw yciężyła b ru talną przemoc — 
m ęczeństwo przetrw ało  zbrodnię ! Chm.

Groby św. i kezurekeye. W czoraj po południu 
rozpoczęły się pielgrzym ki w iernych do grobów 
Bożych, urządzonych w- naszych kościołach. Świą- 
t jn ie  k rakow skie m ają daw-ne św ietne tradyeye 
w okazałości u rządzania Grobów św. i  od wieków 
odw iedzały je tłum y K rakow ian  i przybyszów. 
W  roku bieżącym, skutkiem  wypadków- w ojennych 
zm alała liczba m ieszkańców  m iasta, nie zm niejszy­
ła  się jednak  rzesza pobożnych, a  stosunkow o na­
w et zw iększyła. W ciężkich chwilach naw et obojętni 
zw racają oczy do T ronu N ajw yższego, szukając 
tam pociechy i ukojenia. Pow ażny i sm utny na- 
irtój W ielkiego Tygodnia zespolił się z przeżyw aną 
obecnie chwilą, przypom inały nam  o niej liczne 
m undury żołnierzy w- kościołach i żałobne szaty 
wielu niewiast.

N ajpiękniej urządzone są groby w kościołach, 
położonych w śródm ieściu. Ze szczególnym przepy­
chem zw łaszcza urządzone są groby w kościele 
N. P. M aryi i w katedrze n a  W awelu. W spaniale 
dalej urządzone są groby w kościele OO. K apucy­
nów, OO. Franciszkanów , PP. Felićyanek. Grób 
w kościele OO. Dom inikanów zajm uje całą kapli­
cę. Bardzo pięknie urządzone są groby  w kościo­
łach św. K rzyża, św. P io tra , św. Barbary-, OO. R e­
form atów , św. A nny, OO. P ijarów , OO. K arm eli­
tów  itd.

Przy grobach w kościele M aryackim , św. P io tra  
• > .  Karm elitów  stoi straż honorow a w ojskowa, 

przy grobie w kościele św. F lo ryana krakow ska o- 
chotnicza straż ogmowa.

Dzisiaj jako  w W ielką Sobotę odbędzie się ra­
no poświęcenie ognia i paschalu, czytanie 12 pro­
roctw, w raz z m odlitwam i. W  kościołach parafia l­
nych poświęcenie w ody chrzcielnej, L itan ia do 
W szystkich Świętych puczem  uroczysta Msza św.

N abożeństw a rezurekcyjne odbędą się w nas tę­
pujących porach:

O godz. 6 wieczór, w K atedrze n a  W aw elu, ce­
lebrow ane przez K sięcia B iskupa Sapiehę, w ko ­
ściele PP. K arm elinek Bosych na W esołej, w koście­
le św. M arka, ks. P ijarów , św. Tom asza, św. J ó ­
zefa; o godz. 7: w kościele św. K rzyża, w koście­
le OO. Bernardynów- na S tradom iu; o godz. 8: w 
kościele N. P. Maryi w R ynku, po rezurekcyi J u ­
trznia, śpiew ana przez chór m iejscowy.

W niektórych kościołach R ezurekcya odpraw io­
na zostanie rano o g o d z .  6 : jak  u św. F lo ryana 
na K leparzu, u św-. M ikołaja, u PP. F elićyanek  na 
Smoleńsku, u OO. Reform atów  o godz. 5.30 r a n o .

Prezydent Dr Leo i wiceprez. prof. Nowak po­
wrócili w czoraj rano do K rakow a obaj, ja k  w ia­
domo, odbyli podroż do W iednia i do głów nej 
kw atery  w spraw ie sprow adzenia do m iasta da l­
szego w-iększego zapasu m ąki. W czoraj przedpołu­
dniem odbyła się konfereneya aprow izacyjna 
v biurze prezydenta D ra Leo.

Z Czytelni katolickiej polskiej. P rzedstaw ienie 
,brązów  św ietlnych z Ziemi Świętej w W ielki 
C zw artek, zgrom adziło w- lokalu  C zytelni około 
stu  osób ze w-szy-stkich sfer kato lickich  K rakow a, 
św ie tne  objaśnienia D ra K azim ierza Lubeckiego 
nagrodziła  publiczność hucznym i oklaskam i. Ró­
wnie ow acyjnie dziękow ano panu  Stanisław ow i 
lglińskiem u za wzorowe techniczne prowradzenie 
przedstaw ienia. Czytelnia k a to lick a  m a zam iar u- 
rządzić po św iętach W ielkanocnych szereg dalszych 
produkcyi św ietlnych z objaśnieniam i, a  n a  pier- 
wszem miejscu program u sto i Rzym i jego zabytki.

K R O N I K A .
G r o b y .

Tyie grobów, ty le  mogił w yrosło n a  ziemi i w 
duszach ludzkich! Tyle krw i i łez zalewa dziś P ol­
skę !

I oto przyszedł dzień sm utku i żałoby, k tó ry  jest 
jednak  otuchą i radosną gw iazdą w tej Golgocie 
narodu polskiego — dzień Męki P ańskiej i Grobów, 
z k tórych  w y try sk a  w iekuiste św iatło  Zm artwycli- 
w stania!

Nie w szystko ginie, co u n jie ra ! Nie każdy grób 
kry je  w sobie ty lko  próchniejące kości... Są groby, 
k tóre rodzą bohaterów  —  są groby, z k tó rych  wy­
tryska nowe życie !

I dzisiaj, gdy cm entarzem  s ia ła  się ziem ia pol­
ska, gdy  ku niebu w yciągają  swe ram iona lasy  pu­
stych sosnowych krzyżów  na bezim iennych mogi- 
łach — idźmy ukoić swój ból, swe tęsknoty  i swą 
rozpacz do grobu Zbawiciela.... Tam — z ran , krwi 
i męki zrodziła się moc, co zaw ojow ała św iat i 
w ieki p rze trw ała !

Odznaczenia wojenne.
Order żelaznej korony 3 klasy z dekoracyą 

wojenną otrzym ał: kap. Ludwik Marcinkiewicz 
8 bat. inż. Krzyż kom andorski orderu Franci­
szka Józefa otrzym ał lekarz pułk. Dr Oskar Ha- 
nasiewicz 12 kom. korp. W ojskowy krzyż za­
sługi 3 klasy z dekoracyą wojenną otrzymali 
kap. Ja n  Bukowski 21 p. p„ kap. W incenty 
Ligocki 22 p. p., kap. Rudolf Mikulecki 38 p. 
art. fort., por. J a n  Janow ski 14 p. p. Krzyż za­
sługi 2 klasy dla duchownych otrzym ali: ks. 
Leon Izydor Sembratowicz 15 p. p. i ks. S tani­
sław Szpunar 24 oddz. san. Chlubne uznanie o- 
trzymali: nadpor. Adolf Isakowicz 18 p. p., 
nadpor. Maryan Przybyiowski 89 p. p., nadpor. 
Wojciech hr. Goluchowski 8 p. drag. Złoty 
krzyż zasługi z koroną otrzymał: intend. Au­
gust Klima 12 kom. korp. Cesarz pozwolił przy­
jąć i nosić żelazny krzyż (niemiecki) gener. m a­
jor. Stanisławowi Ursyn Gruszyńskiemu, pod- 
pułk. Zygmuntowi Jastrzębiec Strzeleckiemu, 
plutonowemu Franciszkowi Sokolnickiemu.

151. Lista strat.
Chorąży Emilian B rjkow icz, 45 p. p. ranny, 

por. Stanisław K om ik, 45 p. p. w niewoli, ks. 
Antoni Łomnicki 24 dyw. trenu w niewoli.
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OBWIESZCZENI!.
Wiadomości o zaginionych.
Ogłoszenia o zap;nionyeh umieszczamy w tym dziale za opłatą 1 K. za jeden raz. 

Naiety;oś5 należy nadesłać z góry.

Na podstawie reskryptu c. k Namiestnictwa we'Lwowie z dnia 7 sierpnia 1914 L. 1100 mob.. Magistrat 
ogłasza maksymalną taryfę cen artykułów niezbędnych do codziennego utrzymania, która obowiązywać ma 
■w gminie sud. król. m. Krakowa od daty niniejszego obwieszczenia aż do odwołania.

Taryfa makispalna m a rty tw ó s  nlezliędiiph da codż^nnep utrzymania.

klgr. 
za

Cena koron:
*) Mąka pszenna Nr. ®.:

za 100 klgr. bez w o rk a .............................92.—
za 1 klg.  .............................— .98

Mąka pszenna do gotow ania (z domieszką 
30 proc. mąki jęczmiennej) : za 100
klgr. bez" w o r k a ........................................ 75.—
za 1 k lg r........................................................— .82

Mąka pszenna chlebowa (z domieszką 33 
proc. mąki jęczmiennej) : za 100 klgr.
bez w o r k a ................................................... 63.—
za 1 k lgr....................................................... — .70

Mąka pszenna chlebowa (z dom ieszką 33 
proc. mąki kukurydzanej) : za 100
klgr. bez w o r k a ........................................— .—
za 1 k lg r.........................................................— .—

Mąka żytnia jednolita (z domieszką 33 
proc. m ąki jęczmiennej) : za 100 klgr.
bez w o r k a ................................................... 56.—
za 1 k lg r....................................................... — .62

Mąka żytnia jednolita (z dom ieszką 30 
proc. mąki kukurydzanej) : za 100

bez w o r k a ........................................— .—
1 k lg r........................................................— .—

Mąka jęczmienna: za 100 klgr. bez worka 54.—
za 1 k lgr....................................................... — .60

Mąka kukurydzana za 100 klgr. bez wor­
k a  ...............................................................46.—
za 1 k lgr....................................................... 52.—

Bułka warszaw ska na wodzie 35 gram. . — .4 
Chleb żytni z m ąki nowego typu . . . —.62 
Mleko pełne niezbierane na placach ta r­

gowych i w sklepach 1 litr . . . .  — .40 
Mleko zbierane na placach targow ych i

w sklepach 1 l i t r .................................. —.20
Śmietana kw aśna 1 l i t r ..................................1.20
Masło kuchenne 1 k lg r.................................. 4.—
Ja ja  1 s z t u k a ..............................................— .12
Ja ja  1 k o p a ................................................... 7'—
**) Mięso pierwszej ja k o śc i:

a) z części tylnych 1 k lgr................. 3.48
b) z części przednich 1 klgr. . . . .  2.80

Mięso drugiej ja k o śc i:
a) z części tylnych . . . . . . 3 08
b) z części p r z e d n ic h ..................................2 56

Mięso trzeciej jakości :
a) z części tylnych 1 k lgr................. 2.68
b) z części przednich 1 klgr. . . .  224

Cena koron
Mięso wieprzowe:

a) polędwica i kotlety 1 klgr. . . . 3.60
b) szynka, łopatka i boczek 1 klgr. . 3.20

Szynka wędzona surowa w całości 1 klgr. 3.70 
Szynka gotowana krajana na części 1 ki­

logram ..............................................................6.40
Kiełbasa surowa siekana 1 klgr. . . . 2.88
Kiełbasa krajana wędzona 1 klgr. . . . 4.16
Kiełbasa siekana wędzona 1 klgr. . . . 3.44
Wędzonka surowa 1 klgr................................ 3.20
Wędzonka gotowana 1 klgr............................ 3.40
Sardelki 1 s z t u k a ...........................................— .18
Kiełbaski wiedeńskie 1 p a ra ..........................-  ,18
Mięszanina 1 klgr..................................................5.60
Słonina 1 klgr....................................................... -4.—
Smalec 1 klgr.  ............................ 4.20
Cukier w głowach za 100 klgr.................... 83.—

kostkowy w paczkach za 100 klgr. . . 87.—
w głowie za 1 klgr..................................... — .88
rąbany w głowie za 1 klgr........................— .90
w kostce za 1 klgr......................................— .92

Nafta przy sprzedaży beczkami za 100
klgr. (bez b e c z k i ) .................................. 76.—
za 1 l i t r .........................................................— .76

Sól kamienna 1 klgr......................................— .22
Sól warzonkowa 1 klgr..................................— .28
G r y s ik ....................................................................1.20
J a g ł y ...............................................................— .88
Kasza jęczmienna ś r e d n i a ......................— .88
Kasza jęczmienna s i e k a n a ..................... — .84
Fasola d łu g a ........................................................ 1.04
Fasola k r a s a ................................................... 2.—
S o c z e w ic a .........................................................— .94
P ę c a k ...............................................................— .80
Cebula 1 klgr................................................... — .44
Ziemniaki za 100 klgT. na placach targo­

wych ..............................................................9.—
za 1 klgr. . “ ..............................................— .12

Tłuszcz roślinny (k im e r o l) ............................2.60
Makaron 1 klgr.................................................1.60

Kapusta kiszona 1 klgr................................— .40
Drożdże 1 k lg r . .................................................. 2.40
Węgiel kamienny

a) w składach 1 cetnar cłowy . . .
b) dla drobnej sprzedaży sposobem 

rozwozu przez uprawn. z dostawą 
do domu 1 cetnar cłowy . . . .

Drzewo miękkie za krążek (kółko) . . 
Zapałki szwedzkie za 1 pudełko . . .

K W p f  spis §ii
w ychodźców  galicyjskich r.a pod 
staw ie ogłoszeń, które się od po­
czątku ew akuacyi w polskich p i­

sm ach pojawiły, ułożyła

Franciszka Stocpr Haecherowa
Kraków ,  Rynek 1. 30 i k a ż d e  nu 
bezpła tn ie  udziela in fo rm a ty k  — 
Na listy od p o w ia d a  od wr ot n ie -

1.20

1.40
— .80

— .2

UWAGA: Ceny wyżej wymienione za 100 klgr. odnoszą sią do sprzedaży przez agentów względnie 
większych kupców.

*) Odnośnie dn mąki, ceny podane wyżej za 100 klgr. obwiązują przy sprzedaży na worki, obejmujące
także ilości mniejsze w hurtownym handlu przyjęte, najmniej jednak 70 klgr. ważące.

**) Każdy rzeźnik obowiązany jest sprzedać żądaną ilość mięsa, najmniej jednak */» kilograma.
Przekraczający tę taryfę podawani będą do ukarania c. k. Sądowi, a w następstwie popełnionych prze­

kroczeń stracić mogą nawet uprawnienie przemysłowe.
Publiczność winna zatem we własnym interesie wskazywać c. k. Sadowi karnemu bezpośrednio lub za 

pośrednictwem Wydziału III. b. Magstratu (gmach Magistratu oficyna od głównego wejścia na piawo I p.) tych 
kupców, którzy powyższą taryfę maksymalną przekraczają.

Zarazem Magistrat zarządza pod rygorem środków przymusowych, ahy wszyscy przemysłowcy, tru ­
dniący się sprzedażą któregokolwiek artykułu, wymienionego w taryfie, zaopatrzyli się w drukowane egzem­
plarze taryfy i następnie przybili je w miejscach widocznych w poszczególnych lokalach sprzedaży w terminie
dni 8.

Wspomniane drukowane egzemplarze taryfy wydaje za zgłoszeniem się Wydział ITł. b. Magistratu 
w godzinach od 11-tej do 1-szej z południa.

Równocześnie traci moc obowiązującą taryfa maksymalna, ogłoszona obwieszczeniem Magistratu z d. 
0-go lutego 1915 r. L. 4731 HI. a. 1915.

Magistrat stoł. król. miasta Krakowa

JAKÓB PASIK
legionista, obecnie Landw. Szpi­
ta l Abt. 1. Dorna W atra, poszu­
kuje Franciszka Pasika, listono­
sza z Grabin pow. Ropczyce, 
Katarzyny Rydrowsklej z córką 
Stanisławą z Dębicy i Maryl Po- 

prcch z Głowaczowej.

MARCIN WAŻNY
z Borysławia, poszukuje swej żo­
ny Maryi z 5-giem dzieci. K toby 
o nich wiedział, raczy łaskawie 
donieść. W agna b. Leibnitz. Ba­

rak  19 —  Zug 5.

FRANCISZEK RYLINSKI
W agna b. Leibnitz, S ty rya — 
barak 29 — poszukuje swej ro­

dziny.

WŁADYSŁAW BŻDZIÓW,
rodem z Giedlarowej, pow. Łań­
cut, poszukuje m atki swej Regi* 
ny, brata Marcina, siostry Anieli, 
dziadka Makiewicza i Rozalii 
Gut. Łaskawe zgłoszenia: Ba- 
racke Nr 22, W agna b. Leibnitz, 

Steierm ark.

Michał Sikora, Maryanna Du­
dzik, Franciszka Saputa, Kata­
rzyna Pila, Jadwiga Cirpis, Ma­
ryanna Surdyka —  obecnie W a­
gna b. Leibnitz, S tyrya. Baraki 

| Nr 13. Zug I., poszukują swych
rodzin, rodzeństw a i krewnych.;    '        * _
Jan Grzesik, Marya Rząsa, Ma- 
rya Nędza, Katarzyna Ożóg, Ma­
ryanna Kożek, Zofia Kołodziej,

| wszyscy z pow. Rzeszowskiego, 
poszukują swych rodzin i k re ­
wnych. —  W agna b. Leibnitz, 

S tyrya. Baraki.

Szymon Górniak, Józef Zubik, 
Wojciech Zadunajskl, Teodor 
Korsak, obecnie k. k. Reserve- 

i spital, P rahatitz  —  Czechy — 
poszukują swych rodzin i ro­

dzeństwo.

K toby wiedział, gdzie przebywa 
moja siostra Janina Chmielow­
ska, k tó ra  przed inwazyą prze­
byw ała u hr. Skarbków  w 
Szwaryczowie pow iat Rożnia- 
tów  oraz Franciszka Cagowa 
żona kom isarza straży skarbo­
wej z Drohobycza, raczy przez 
grzeczność podać adres pod Bro­
nisław Chmielowski Feldwebel 
rachunkow y Er. Baon. 17 p. p. 
obrony krajow ej Feldpost 186.

dni* 29 marca 1916 r.
Prezydent miasta :

Dr Leo.

K tokolwiek wie, gdzie się obe­
cnie znajdują Stanczykowie, 
Gądkowie, Bógnowie i Marya 
Mojek, wszyscy z Tarnowa, ra­
czy łaskaw ie donieść pod adre­
sem: K. k. Ulanen K ader 3, Ste­
fan Mojek II. Szk. I. Z,

FRANCISZEK KORCZYŃSKI
Reservespital Marinenschule Ab. 
VI. in  Bożen —  Stld Tirol poszu­
kuje swej żony Maryl i matki, 
pochodzących ze wsi Ferlejów, 

powiat Rohatyn.

Legionista Stanisław Materna
(pseu. Dziadek) prosi znajomych, 
krew nych, szczególnie bra ta , W. 
ks. Karola Maternę, prob. z K ań­
czugi o podanie adresów. Reser- 
yespital B. oddział III. 62 Land- 

w ehrkasem e P isek Czechy.

PODWAPINSKA SEWERYNA
z Kam ańczy pow iat Sanok wraz 
z dziećmi poszukuje męża Pio­
tra Podwapióskiego młynarza
W iadomość proszę n a d e s ła ć : 
W agna Leibnitz, Barak 23. 

Steiermark.

WANDA SIKORA
R ajhrad Morawy, uprasza o po­
danie wiadomości o ojcu Woj­

ciechu z rodznią.

KLEMENS WOJTYCZKO
Zawoja Nr. 331 koło Makowa, 
poszukuje Agaty Wojtyczko,
przebywającej przed inwazyą ro­

syjską w Stanisławowie.

K toby wiedział o miejscu poby­
tu moich rodziców Michała i Ka* 
tarzyny Kusznier z Bartolowa 
pow iat Gródek Jag ., raczy do­
nieść pod adresem  Anna Melnyk 
i Jan Kusznier Donitz 56 bei 

Karlsbad.

MICHAŁ PETRUK
ze wsi Markopol, pow. Zborów, 
obecnie Notreseryespital Obj. Y. 
Austriahaus, Bregens, Yoral- 
berg, poszukuje swych rodziców 
i braci, od k tórych nie miał je­

szcze wiadomości.

ROMAN BACA
57 p. p. oddz. sanitarny Feld­
post 27 poszukuje swych rodzi­
ców Jana i Zofii ze wsi Pleśnej 

pow. Tarnów.

Ktoby wiedział o miejscu pobytu 
p. ANNY WIERZBICKIEJ z 
Szym barku (Bystrzyca) pow iat 
Gorlice, prosi o podanie adresu 
Franciszek Obrzut jednoroczny 
o ch o tn ik , „M usterungskomis- 
c;ion“ we F rydku, Śląsk austrya- 

cki.

an1 e l a "k i"sYe l ó w a “ “
W agna b. Leibnitz —  Steier­
m ark —  B arak 21, prosi o ła­
skawe podanie m iejsca pobytu 
jej męża Józefa Kisiela, Feldj£- 
ger Baon 4, Zug 2, Feldpost 36, 
od którego nie posiada żadnej 

wiadomości.

JÓZEF CZERNY |
34 p. p. obr. k ra j. ur. w  Sienia­
wie pow. Jarosław , obecnie Ne- 
mocnice (Muzeum) w  Nowym 
Bydzowie — Czechy poszukuje 
m atki swej Maryi i b ra ta  Stani­
sława, od których od 24 wrze­
śnia z. r. nie ma żadnych wiado 

mości.

FRANCISZEK ROKITA
z Mielca, będący obecnie w szpi­
talu  „Hotel zum woisen K reuz“ 
Bregenz Voralberg, poszukuje 
swej żony Antoniny z 3-giem 

dzieci.

WŁADYSŁAW WIELGOS
obecnie k. k. R eservespital Fi- 
liale H. bei R ekovsky iu Pracha- 
titz —  BOhmen poszukuje swej 
żony Agaty z 2-giem dzieci: Lu­
dwikiem i Marysią pochodzą­
cymi ze wsi Hum niska powiat 

Brzozów.

Leg. Ling Eug. poszukuje swej 
m atki Julii Stachiewicz wraz 
z dziadkiem i dziećmi, zamie­
szkałej we Lwowie. K toby o nich 
wiedzał, zechce dać znać pod 
adr. W ien, XIX. K rottenbach- 
strasse 52/22.

PAULINA CHASZOZEWSKA
rodem z Rożniałowa, p. Dolina 
poszukuje kogokolwiek z rodzi­

ny, krew nych i znajomych.
PAULINA JAGIEŁTOWICZ

poszukuje swej m atki. Zgłosze­
nia.: W agna bei Leibnitz, Bara- 

cke Nr. 3. Steierm ark.

Mikołaj Strzelbicki, obecnie ja ­
ko pomocnik kancelaryjny w 
res. Truppen - Spital 2. k. k. 
Cholerabaracken in Miskolcz — 
W ęgry —  prosi o wiadomość, 
gdzie przebyw ają rodzice jego 
Włodzimierz Strzelbicki, emer. 
prof. z Kołomyi i m atka Anna, 
oraz rodzeństwo.

Czuczuk Mikołaj, obecnie Re ser. 
Truppen Spital 2. k . k. Cholera- 
barackeu in Miskolcz —  W ęgry, 
prosi o wiadomość, gdzie prze­
byw ają : żona Naścia Czuczuk 
z dziećmi, oraz brat Józef i sio­
stra  Marya, ze wsi Meżyhirja 
pow. Buczacz.

Tomasz Korba, Leibnitz, Styrya, 
Barak Nr l l ,  zug 10 —  poszu­
kuje swej żony Julianny.

DEMETR KOLISNYK
konduktor kolei państw  ze Lwo­
wa, przebyw ający obecnie w 
Cieszynie 2 Jablunkauerstrasse 
182, poszukuje żonę Rozalię, 

wraz z dwojgiem dzieci: Olgą i 
Stefanią, k tó ra  pozostała u m a­
tk i w Korczynie obok Krosna. 
G dyby k toś miał jakąkolw iek 
wiadomość, proszę łaskaw ie do­

nieść.

K tokolw iekby znal miejsce po­
bytu  żony mojej Antoniny, k tó ­
ra  z siostrą moją w yjechała w 
listopadze na W ęgry, raczy ła­
skawie donieść mi o tern pod 
adresem  JÓZEF DREWKO przy 
k. k. E tappenstationskom . w 

w  Nowym Targu.

Jednoroczni ochotnicy z T am o­
wa: Kazimierz Mikuła, Józef Ju­
rek, Wiadysfaw Wrzosek, Mi­
chał Bernakiewicz upraszają o 
wiadomość o swych krew nych i 
znajomych pod adresem : Ein- 
jahr. Freiy. Kazimierz Mikuła 
Liv. 32 n . Erzatzkom p.

FRANCISZEK STAŃKOWSKI
ucz. Szkoły realnej w  Tarnobrze­
gu, obecnie Legionista, Reserve- 
spital Nr. II. Meran Untermais, 
Tirol podaje adres rodzicom i 

znajomym.

FRANCISZEK ŚWISTAK
Landstunn. 32. Bautsch Mahren, 
prosi o podanie obecnego adresu 
X. Leona Kruszyny z Kobylan 
ad  Krosno, Doroty Świstak z 
Tarnowca i Karola Puzowa z 

Tarnowca ad Jasło.

. WŁADYSŁAW SROKA
obecnie RekonvalescentenIiaus 
des '  Zweigvereines Gottschee 
vom Roten Kreuze, poszukuje 
ro j |ic ó w : Jadwigi i Michała, 
siolw y  Katarzyny ze wsi Woli 

tó a rzy ck ie j pow. Łańcut.

WAWRZYNIEC SZELĄŻEK 
kapral 89 p. p. 9 komp. obecnie 
Kaiser F ranz Josef Spital RtS 
m erstadt Morawa — poszukuje 
swego b ra ta  Tom asza Szelążek, 
Landsturinisty od k. k. L. I. R. 
Nr. 34. K toby z Szanownych 
czytelników coś o jego losie wie­
dział, zechce łaskaw ie donieść 

pod powyższym adresem.

ADAM KUSZNIEWICZ
obecnie k. k. Reservespital See. 
bach bei W illach —  K am ten, 
Zimmer 19. poszukuje swych 
rodziców Erazma I Julii Ku- 

szniewiczów.

JA N  BRYGIDER
kanonenreg. Nr. 32 Feldpost 
Nr. 6 prosi o łaskawe podanie 
miejsca pobytu swego ojca Ste­
fana z Jeziem ej koło Tarnopola 

i rodziny.

ZOFIA SZYMCZYCKA 
rodem z Ostrowa, p. Jarosław , 
poszukuje m atki swej A gaty, 
braci: Wawrzyńca, Jan a  i F ran ­
ciszka, bratowej Anny i siostry 
K atarzyny. Zgłoszenia: W agna 
bei Leibnitz, Baracke Nr. 3.

Steierm ark.

FRANCISZKA CZTERNASTEK
rodem z Ostrowa, pow Jarosław  
poszukuje ojca Mikołaja, m atki 
Maryanny, sióstr: Reginy i An­
toniny, oraz szwagra Michała 
Siary. Łaskawe zgłoszenia: W a­
gna bei Leibnitz. Baracke Nr. 3. 

Steierm ark.

K adet Asp. STANISŁAW LU­
KASIE WICZ L. Inf. R. Nr. 17
I. Ers. Komp. Feldpost 186 po­
szukuje brata X. Andrzeja Łu-
kasiewicza K atechety II. gimna- 
zyum z Rzeszowa. K toby wie­
dział o miejscu jego pobytu, ra ­

czy mi łaskaw ie donieść.
ROM

W marcu b ieżącego  roku zacznie w ychodzićr.w
aktualne pismo tygodniowe, poświęcone sprawom polskim.
Zamieszcza  a r tykuły  wyłącznie  o s p ra w ach  polsk ich,  p i e rw s z o ­
rzędnych  sił l i t erackich i fachowych,  ( ma w ia ją ce  na jżywotn iej sze  
kw es t ye  doby dzisiejszej,  a pon ad to  fel jetony,  wywia dy ,  nowele ,  
powieści ,  ko re sp o n d e n e y e  i t. d Każdy n u m e r  zawierać  będz ie  

k i lkanaśc ie  i lust racyj  ak tualnych.

Prcnunit rafa km analna 3 kor. z przesylśą.
Uprasza  sie o nadsył an ie  p re n u m e ra ty  przekazem pocz to w ym  do •

Idm inisifKrat ów, Dunajewskiego 1, III p.
Lampki * baferye elektryczne, kartki 
polowe, przybory do pisania i rysowania  

poleca po cenach niskich

l. Ziembidii Kranów
Plac M a r ia c k i  L  2,

kilfeoiioście obrazom znanych malarzy polskich okazyjnie
do nabycia.

Świeży transport znakomitych Organista posady.— Zgłoszenia pod: 
g  „Światowid11 Posterestante Wadowice.

Ś L E D Z I
na d sz e d ł  do Chrześcijańskiej 
Spółki Handlowej — Kraków 

Jagie l lońska  L. 9.
Ceny niskiellt Ceny niskie!!!

Kupuję
złoto, srebro, brylanty płacąc naj­
wyższą cenę. — Józef Cyankie- 
wiez, Kraków, ulica Długa 1. 10. 

Filia ul. Sławkowska 1. 24.

I H y l n e i n  j e s t  m n i e m a n i e
niek tórych  pa lących  papierosy ,  że w kra ju  na szym zabrak ło  obecnie  znakomi ty ch  
tutek  i b ibu łek  cy ga re to w ych  w yr o b u  k ra jo w e g o  i że w s k u t e k  tego w t raf ikach 
na b y ć  mo żna  tylko  tutki  i b ibu łk i  „A b ad ie “, wrog ich  nam fr a n c u s k ic h  fabr yk ant ów.

Otóż  o z n a j m i a m :  że wszędz ie  nabyć  mo żna  i żą da ć  na leży  tutek i bibułek  
cyg a re to w y c h  wyrobu kra jowego,  bo je nasze fabryki  w dos ta te czne j  ilości w y r a ­
biają,  — a co  się tyczy  w y r o b ó w  moich z n ako m i t yc h  tutek  „Framos”, „Salvesol“, 
„Noris K“, oraz b ibu łek  cygaret .  „Pobudka”, to każda  t rafika może je mieć  pod-  
dos ta tk iem.

Należy tylko żądać! a nie zadowalać się jakimkolwiek podanym w y­
robem !

Żąda jc ie  więc w szędz ie  tu tek  c y g a re to w y c h  „Framos”, „Salvesol‘‘, „Noris K” 
i b ibu łek  „Pobudka”, a wszelki  wrogi  n am  t o w a r  franeuski odrzućc ie  precz  tak,  
j ak  Wam to nakazuje  pa tryo tyzm,  su mi en ie  i uczucie n a r o d o w e .

m r  h u . S c l d c a s h i
F a b ry k a  tu te k  i b ib u łe k  cy g a r e t. w  K ra k o w ie .

Do  w szys tk ich  a u s t r o - w ę g ie r s k i c h  s tacy i po c z to w y c h  i ko le jo wyc h  rozsy łam 
tak tutki,  jak i bibułki  c y g a re to w e  z mych s k ł a d ó w :  w W i e d n i u :  Zw iązek  austr .  
t ra f ik an tó w (F le i s chm ark t  26), w Bie l sku  : Adolf Brands ta t te r ,  oraz z g łównej  s ie ­
dziby Kraków.  — R eprezentan t  f i rmy : Arnold  Haber,  Wiedeń ,  111, HOrnesgasse  3/3
R annym  Pol akom ,  leżącym w  sz p i t a l ach  na obczyźnie,  p r zesy łam na żądan ie  da rm o 
i op ła tn ie  „ P o b u d k ę 1* jako  próbki ,  o raz  b r o s z u r k i  „O miłości  O jc zyz ny1* i „S tu le tnia

w alka  o n iepodleg łość  P o ls k i ’*.

Herbatę rosyjską
Braci K. i S. P o p o f f  ze św ieżego t r a n s p o r tu  poleca

h a n d e l  k o lo n ia ln y

\L G R . 4F C 2T M S & I E G 0
P i a ć  Szczepański N r.  6.

| Ceny  d a w n e  bez podwyżki.  Ceny  d a w n e  bez podwyżki .
.

Pługi, brony,
sieunik* rzędowe

i inne

Fabryka wód mineralnych sztucznych
pod firmą

K. Rżąca i Chmurski w Krakowie
ma zaszczytuzawiadomić P. T. Publiczność, że z p o ­
wodu podroźenia wszystkich surowych artykułów, 
zmuszoną jest podnieść ceny wód swojego wyrobu 
o 10 do l2°/o z dniem 1 kw ietnia 1915 roku. 

Nowy cennik przesyła na żądanie franko.

I

ra s o w e  i k r zyżowane ,  w  miarę  
s ta nu  hodowl i  do zbyc ia  na 

miejscu.

Kraków, ot. Sienna 5 
Jerzy Kraskossilii.

Prowianty
niże] ccn maksymalnych sprzedaje Sktać 
towarów spożywczych, Llbrowtzezyzna

L, 4. vis a vis fabryki tutek.

narzędzia rolnicze
m a n a  składzie i m oże zaraz wysyłać

S yid yfrt rolniczy
Kraków, pi. Szczepański 6.

J U L I A N  K U R K I E W I C Z
KANTOR C. K. LOTERyi KLASOWEJ,

KRAKÓW, M 4ŁY RYNEK 
hurtow ny i częściow y skład artykułów religijnych.
Wielki w y b ó r  książek  do nabożeństw a  "'raz sk ład  pa- 

| pieru, materyałÓY p iśm iennych i t. p

JKytUwsdctw* „Głów Narodu” 8*  z ogran. odpowiądi, — Rad&ktor . dfocwiedkialm; J u  ICatyaaik — Drukarni* „Głoiu Narodu” w Krakowi*.


